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Miejsce i czas wydarzeń Goraj, dwudziestolecie międzywojenne, PRL,

współczesność

Słowa kluczowe projekt "Archiwum Historii Mówionej - opracowanie i
udostępnienie online najcenniejszych zasobów",
szkolnictwo, życie codzienne, praca zawodowa, praca na
gospodarce

 
Historia życia
Ukończyłam siedem klas szkoły podstawowej i to już w wojnę. Polskich książek nie
było, uczyliśmy się na „Sterach”. Oj tam, taka nauka była, ale uczyli. Potem to już
przerwali, nauczyciele nie uczyli, już nikt nie chodził. Nie dali jakichś książek, to co
oni przedstawili, to z tego się trzeba było uczyć. Tak było niestety.
[Rodzice pracowali] na roli. [Mieszkałam] przy Rolnej. [Urodziłam się] [19]29 rok, 23
maj. Już mam 80 rok. Żeśmy się pobrali w [19]55 roku i jakoś tam sobie przez życie
dawaliśmy radę. Najpierw byłam w domu, potem jakeśmy się pobrali, zaraz mąż kino
wziął. No i on już był kierownikiem, sprzedawał, ja prowadziłam raporty. Ale potem
już były dzieci i były dzieci duże, z gospodarki nie można było wyciągnąć, trza było
już dzieci, żeby poszły do internatu a tylko sieroty mogły nie płacić czy półsieroty. Tak
niestety, ja poszłam do pracy. Tutaj robili swetry, zakład powstał w Goraju. 10 lat
pracowałam. Ciężko mi było, bo ja musiałam i na gospodarce i tam pójść na 8 godzin.
Ale byłam zadowolona, bo miałam pieniędze, miałam z czego dzieci ubrać i dać im
pieniędze na internat, to już było dobrze.
[Mamy] czterech synów. Już wszystkie żonate, już mam osiem wnuków, już mam
dwa prawnuki. Jeden syn to on ma tylko jedno dziecko, syna, to z tego nie jestem
troszeczkę zadowolona.  Żeby chociaż drugie  było.  Już do trzeciej  klasy [wnuk]
chodzi, a synowa nie daje nażyć, to już nie będzie, ale oni se dają radę.
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